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Premiera spektaklu .. Być jak Pippi" w Teatrze Groteska 

Sny dziewc ek 
• MAGDA HUZARSKA ......................................................... 

To było dawno, dawno temu, 
choć starzy górale jeszcze 
o tym pamiętają. To było 
w czasach, kiedy telewizory 
świeciły czernią i bielą i nie 
marzyły nawet jeszcze o kolo­
rowych snach. To było w cza­
sach, kiedy odbiornik marki 
Rubin był nieosiągalny ni-

. czym lot w kosmos, choć w ko­
smos podobno już latano. 
To było? 

Mała dziewczynka siadała 
wtedy przed ekranem 
i z otwartą buzią wpatrywała 
się w marchewkowe włosy in­
nej małej dziewczynki. Mała 
dziewczynka wierzyła, że in­
na mała dziewczynka, gdzieś 
tam w dalekiej Szwecji potra­
fi na jednym palcu podnieść 
konia, zawisnąć do góry no­
gami na żyrandolu, areszto­
wać złośliwych złodziejasz­

ków, którzy czatują na jej 
skarb, a potem zajadać się śla­
zowymi cukierkami, nie 
zwracając uwagi na to, co mó­
wią dorośli na temat próchni­
cy. Mała dziewczynka przed 
ekranem dostawała od dziew­
czynki z ekranu pierwszą lek­
cję anarchizmu w czystej po­
staci i od tego czasu dorośli 
nie mieli już z nią łatwo. Bo­
wiem mała dziewczynka 
uwierzyła, że gdy tylko się 
chce, wszystko może się zda­
rzyć i każda przygoda jest 
możliwa. Zostało jej to do dzi­
siaj, choć mała dziewczynka 
już niejest taka mała. 

Ale i tak niemal w podsko­
kach biegła na najnowszy 
spektakl Teatru Groteska "Być 

Na scenie .. Groteski" w rolę umiarkowanie anarchistycznej 
Pippi wcieliła się Iwona Olszewska GOT. JACEK KOZIOŁ 

jakPippi". Jednaksceniczna 
wersja przygód Pippi, autor­
stwa reżysera -Lecha Chojnic­
kiego, nieco ją rozczarowała. 
Może dlatego, że dziewczynka 
jest już zbyt dorosła, a może 
dlatego, że autor spektaklu 
zbyt złagodził i ugrzecznił 
anarchistyczną wymowę opo­
wieści. 

Ale też nie zamierzał 
on wcale odwzorować postaci 
słynnej Pippi Langstrump. Jej 
przygody stały się kanwąjego 
własnego scenariusza, opo­
wiadającego o Siostrzyce i Bra­
ciszku, w których możemy 
oczywiście rozpoznać Annikę 

i Tommiego z historii opowie­
dzianej przezAstrid Lindgren. 
W Grotesce to właśnie ich ro-

dzice postanawiają w pew­
nym momencie zrezygnować 
z codziennej gonitwy i zabie­
rają swoje dzieci do krainy wy­
obraźni, w której mama prze­
bierze się za tytułową Pippi, 
zwaną tu Dziewczynką (Iwona 
Olszewska), a Tato (Krzysztof 
Falkowski) będzie nauczycie­
lem w dziwnej szkole, do któ­
rej niestety trzeba chodzić, że­
by mieć wakacje. 

Scenograf Dariusz Panas 
kolorowy dziecięcy pokój za­
projektował tak zmyślnie, 
iż Pippi szybko może przesta­
wić go do góry nogami. Oka­
zuje się, że zwykła lampa roz­
wija w nim swoje liście, a naj­
normalniejszy doniczkowy 
kwiatek zmienia się w e gzo-

tyczną palmę, na której doj­
rzewa oranżada. Wystarczy 
dać się porwać fantazji i już 
nie trzeba spać w normalnym 
łóżku. Może ono służyć 
do różnych działań, takjak 
stół-tratwa, którym bohatero­
wie wybierają się na morską 
wyprawę. 

Kiedy już dopłyną na bez­
ludną wyspę, okaże się, że jest 
ona, owszem, bezludna, ale 
tylko dlatego, iż zatroszczyli 
się o to ludożercy. Na scenie 
tworzą oni teatr cieni, wyko­
nując swoje przerażające tań­
ce z kośćmi w dłoniach. Ale 
przecież Pippi wszystko potra­
fi i poradzi sobie nawet z naj­
groźniejszymi ludożercami. 

Szczęśliwie wróci z Siostrzycz­
ką (Kamila Połońska) i Bracisz­
kiem (Paweł Mróz) do domu, 
w którym dzieci nie będą się 
już nudzić, gdyż już wiedzą, 

do czego może służyć najzwy­
klejszy stół czy szafa. · 

Mała dziewczynka, którą 
duża dziewczynka zabrała 
na spektakl, była zachwycona. 
Nie przeszkadzałjej brak 
małpki, zwanej panem Nilsso­
nem, która zwykle siedziała 
na ramieniu dziewczynki 
o marchewkowych włosach. 
Nie przeszkadzało jej to, 
że główna bohaterka miała 
w sobie zdecydowanie mniej 
anarchistycznego szaleństwa 
niż jej książkowa czy filmowa 
poprzedniczka. Bo mała 
dziewczynkażyje w świecie, 
w którym telewizory mają ko­
lorowe sny i w którym nie wy­
świetla się już niestety czarno­
-białej wersji opowieści o Pip­
pi czyli Fizi Pończoszance. 

.. 


